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Kalendarze, 


Nadsznńl secon kalendarzy, Prawló Wazysdy wy- 
dawcy wprowadzili jak w obieg swojo kulążki, ubole. 
wał tylko wypada, śe kalnodsrze Kacjra Wojnora 
tak późnu się pojawiają, bo dopiero w gradaia. Ta 
opóźnienie wychodni tylku za pożytek Stalubrenzerow- 
skim wydawulctwim, które mimo ostrej krytyki, z Jaką 
ud kilku lat się spotykają, ale przestają zachwanzezsć 
galicyjskiej ziemi. 

I w tym roku kalsadarze Stalubrononra widujeją 
za oknami baodli etczególnioj prowiucycnalnych — | 
zaown wypada przed tymi produktami niemiecku paca 
dokatelickiej apekulacyi ostraedn publiceosść 
Kalendarze Btelabrossera rublaoa są zapolnie szablono- 
wo dis nłytku Niemców amstryackich, zawierają npo- 
wieści trywialne | niermaczne, niedołężcta tłomaczone 
s ulemjockiego i ilnstry urdynernymi obrazkami. 
Dla polskiej publie 1 mle przynoszą alese- 
go, womuków Galicji zgoła u'a uwzględa!-ją, 

Aln kostarencya śmnriła Stólcht jmumra do I oznalu 
aulę z ludom polskim, Od dwu czy trzech lat imd Bioln= 
breznar począł swoje sioreotypy Okrasać powsem pòl- 
skiem zabiraleniem, Wig w kalendarzach teguro- 
czuych wpotykamy riy x kilkunastu urtykałami | obras- 
kawi dotyczącymi rznezy polskich, 

Zobaczmy, Jak al mieckiemu przeldykierny ods- 
Je tw rablamie polukości, 

W plermsiym tomia Kaleodurza uuwersninogo, 
obok kalaudarynm, mamy pórtraty (potworne) „wiśl- 
kich | sławnych Todzi polękich*, Obok portretów no- 
tatki, Dowisdujamy się x ulch cinkowych rzeczy: ta 
Włudzimiera Dziedustycti „w oxsaniu zasług zostal 
xxmianowany przes Ocan.za Marszyłkiem krajowym", 
ta „Matejko jaż w 16-tym roka życia mslawał ubrany 
alejne*, sia najcekaweto są wlydozuści o Kłowuckiw. 
Uroda! sią w Krzomieniu (sic!) | miał zasiać urzdni- 
klem, alu „więcej pima? pueryl, wiki aktów rachunko- 
wych. Utwory jego: Jan Mielecki, Mizduwa I Marya 
Hart zwrieły sań uwagę upołeczeństwa, W r. 1830 
wyjechał do Ńawajtaryi, gdnii ; ili, Kor- 
dyan, Ballsdyna, Zwiedził Wi Egipt, Palast, 
a wnićiwszy du Earopy, zamieszkuł wo Florencyi. 
napisał „Ojciec Zadłamionych*, „Lilln Wecedą*, 
„Kmil-Dach* | inno. Zmarł ua piersiową chorsbę w Pa- 
ryła w r. 1849*. Ca za cjebywała erudycya! Cu za 
mowe odkrycia ! 

Juki duch z tych niemieckich kaland:rzy przebija, 
to nmajlapiej zilastroje Stalubrennnrowski „Przyjaciel 
tolnierza*. 


Ruramiamy, że w tym spocynlnym kalendarzu wy- 
dawca masl gromndzić przykłady męstwa suatryackich 
tołalercy, wysajdywać zspomulane potyczki (u. p. pod 
Stokach w 1790), gdzie Fraucazi „podaleśi fromotuą* 
kięsky I odosukiwać dowody odwagi senregówców mawat 
w bitwie prd Magentą. Laes nie wulno mu, wydawzjąc 
książkę dia Polaków tołularzy, chwalić mystwo moskiew» 
ukiagu tddźku, „rówiedsika Nupoleona* | wyliczać, ża 
„ta męłns Kdobycie Progi” otrzymał tiki to order, a 
za „zdobycie Wórazkwy w r. 1835" takla olenarze- 
nia — nia welso pulękiona tołutereowi wiać sa wzór 
— 


Czarodziejski samochod. 
Pawieść przez Pawła d' Io, 


48 Ciyg dziszy. 
— Dlaczego? — zdziwił się Daral. 
— Bo, sądząc po parze, wydobywajgnej aig przez 
klapy, jest najkomplatniej widocznie przygotowa- 


ay do drogi. Tymczasem, niech pan zanważy, iż 
jet uwiązany tak, jakby nio myślał o prędkim wy- 
marasa, 

I marynarz podał fażyniarowi lapaty. 

— Wiarzą cl, kapitanie — odrzekł Darel, od- 
po lunetę. — Oit mam, woding ciebie, siąd 


— Prawdę mówiąc, sie wiem — Gdezoki kapl- 
tan, sziłając glos, Tylko myślę, że powiuniiwy 
xieastanale mięć sią na baczności. Otiś ta kaos- 
ulerka joat mi silnie podejrzany. Stol jakby ma cza 
jach, dledząc coś Inb kogus, Mając pozór nśpienia | 
opuszczenie ma przytrzymywanych ją linach, gato- 
być każdej chwili wyrumyć | ścigać upatrzezą 
ohay 


M 


„ kuiry w r. 1848 w Krakowie, | 
palaca Wodziekieb, nabi ja bagast cblopa- 
puwatańca i eceng ią illostrować, aby tem dokładniej 
w pamięć żołnierza Polaka siy wbiła — i kończyć ras 
pewalealem, że kapral otrzymał złoty medal zaslugi... 
Ta wszelkie wyrury oburzabia są za słabo. 

Takie oto są kalosdaree Stainbronnera, któcych po 
dziś dziań jamoze nio zupołsie powiedło się wyprznć 
x kraja. 


. _ 
_ 

Z kalecdarzy, obliczonych. ua potrzeby szerokich 
sfer czytelników, zalecają się doborem treści K aloo- 
darze Towarzystwa Szkoly Ludowej, która 
właśnie pujawiły sią uu półkach księgarskich w dwu 
wydaniach, dla miast | dla wai (redaktorem oba 
dr M. Stypowaki). 

4 artykułów, plaanych przeważuie przez znana 
pióra, wyszczególnić ualęży duakunałą rozprawką prot, 
dra W. Czarkawskiego: „Galicya w ostatalm 
budżecie pańatwowyia*, zbijającą twięrdzonin o bierno- 
ści Galicyj, a ilnetrowang duskonale pomyślaseni tas 
blicami, artykaliki z działa; unuka i wychowa” 
ule, higiena i zdrowie etu. 

Canny jnst też dział kobiecy, a artykalik „O ma 
blach i sprzętach, Jakia bywsją, a jakie być powiany*, 
zasluguje na baczną nwagy. Takie nwagi s zakresy 
mody znajdą niewątpliwia liozue czytelnicaki, Mokuaky 
Jeden zarzut aczymić, mianuwicie, ża treść literacka w 
w kaloudurzu dla wsl przezunownym jest za malo po- 
polaras. 


Sytuacya parlamentarna w Austryi, 


Piszą nam z Wiednia: 

Chaos, niepewność, dezoryantacya i gorączko- 
we rozdrażnienie wszędzie. Przedłużanie si 
rokowań, dotychczas bezowocnych i hiernoś 
har, Bienertha — wywołuje weburzenie. W Kole 
polskiem tajemna fronda pna Stapińskiego, który 
na własną rękę agituje, przyczynia się do powięk- 
szenia rozstroju. 

Jedno jest pewne: oto bar. Bienarth po- 
zostaje w urzędzie, ponieważ sohbła te- 
go życzy korona. Cesarz pokłada w bar. 
Bienercie pałne zaufanie i nia wide nikogo, kto- 
by w tej fazie ogólnego chaosu kierować umiał 
lepiej sterem nawy państwowej, To zaufanie mo- 
narchy utrzymuje jedynie bar, Bienertha na po- 
wierzchni. 

W Kole polskiem podobno dają się słychać 
głosy, aby prezydyum zaprzestało dal- 
szego pośrednictwa między Niemcami 
a Czechami i zmusiło w ten sposób 
bar. Bienertha do wyjścia ze sfery 
neutralności. 

Koresp. „Centrum“ donost; że następne posie- 
dzenie Koła polskiego będzie miało wielkie zna- 
czenie polityczne i rozstrzygnie czy t. zw. akcya 
rozwikłania ma być dalej prowadzony, czy też 
dalsze środki rozwikłania pozostawić należy Bie: 
nerthowi. — Szanse gabinetu są muiej niż ko- 


— Zkądżę zmowa | i 

— Niechke więc paa sobie przypomni, jak arale- I 
nie zręczki. polscy. aleprayjaalala ns -Wila atp, musi 
przecie być powiem, ża pan gu ścigacz Przecleń od 
tak dawna prowadzieje walkę! 

— To sinse, || 

— Przylem jest on Wsżozhpotątay obecnie W 
Syamie, gdyż lutóresy swoja xłączył £ interesami kro- . 
la symmskiogo. Cóż więc byloby dziwnego, gdyby 
tu caatówano na wass przyjańd, aby tem latwiej po- | 
akwycić. | 
Przypuszczania kapitana zaaiepokciły Daróla, | 
— W każdym ranie masimy przecie wylądować. | 

— Razamie aly, Ja tylko osirzgam z tym ga- | 
mlarem, aby skłonić państwa do wylądowania we wła- | 
śaiwej chwili, naprzykład w nocy, kiedy łatwiej smy- | 
liè uwagę. 

— Mams słoszzość, kapitanie, A więc w noty | 
upuśclmy ezalupę. Gdy odjedziemy, odprowadzise pan j 
Pheng- Phony do Sejgosu | tam rarnekaz na daleze | 
moja rugknzy, 

Kapi, skłosinazy sią a Imię, oddalił się sa 
apl ; y przejmie, 


poni 
Pudrzya gdy lełyaler s p. Prodont rommawisli zud 


| apasobake: ub,lociu plusów Ordoga, Taqcynka, sklnyła 


ma Fits, wyprowadzi» go ns przód statki. i 


rzystne, a bierność barona Blenertha spotyka się 
z ostrą krytyką. Możemy jeszcze tydzień pocze- 
kać, oświadczył pewien wybitny członek Koła wo- 
bec sprawozdawcy „Centrum“, i otwarcia oświad- 
czam, że dla nas parlament ma większa wartość, 
niż obecny gabinet. 

Dotąd bar. Bienerth krył się zawsza poza 
tron, mamy jednuk nadzieję, że wkrótce opuści 
tę kryjówkę 1 przedłoży projekt rozwikłania prze- 
silenia. Jeżeli bar. Bienerth ceuje się silniejszym 
niż parlament, to w takim razie postawi wniosek 
o rozwiązanie parlamentu, jeżeli jednak będzie się 
czuł słabszym, to wtedy cały gabinet poda się do 
dymiByi. 

Telegramy „Nowin“. 

Wiadań, We czwartek odbyć słę ma narada 
prezydyum Koła z prezydyum Unil Słowiańskiej, 
w piątek zad posiedzenie Koła. 

Ostatnia posiedzenie Izby posłów. 

Wiedeń. Następne posiedzenie Izby posłów od- 
będzie się jak słychać 16 listopada. Będzie to 
prawdopodobnie ostatnie posiedzenie, ba Izbagza- 
stania odroczona. 


Proces p. Steinhail, 


Ze zeznań świadków korzystnie dla pani Stein- 
heil wypadły zeznania kocharkt Marjetty Wolf, 
która twierdzi, że pani Steinheil była po zbrodni 
ciężko chora, — Kilku świadków stwierdziło, że 
iscyś podejrzani ludzia kręcili się ko- 
ło domau Stelnheilów w zaułku Ronan (im- 
passe Roussin), a dyrektor żydowskiego teatru Fi- 
neberg zeznaje, że w garderobie brakło trzech 
kaftanów... 

Dr Achrey, lekarz domowy rodziny Steinheł- 
lów, został wezwany do willi natychmiast po wy- 
kryciu zbrodni. Zeznania jego brzmią korzystnie 
(la Steinheilowej. 

— Wiaczorem w dzień przed zbrodnią byłem 
w willi Steinheilów, aby zbadać stan zdrowia paa 
ni Japy. Następnego rana wpadł do mnie przera- 
żony Couillard, wołając: „Ohodź pan prędko, do. 
ktorze, zamordowano moich państwa!” 

Dr Achrey znalszł Steinheilową jenzcze w łóż- 
ku. Była ogromnie weburzona i wolała : „Ratnicie 
mamę! Ratujcie Adolfa |" 

— Ohejrzalem zwłoki zamordowanych — opo- 
włada dalej dr Achrey — nie mialem jednak od- 
wagi powiedzieć pani Stelnheilowej o tem, co za- 
szło. Dopiero po godzinie zawiadomiłem ją o ka- 
tastrofie, 

Przewodniczący zwrócił się następnie do dra 
Achrey'g, wypytując o szczególy pożycia małżeń- 
skiego Stetuheilów. 

Dalszym] świadkami byli lekarze Augier i Bzl- 
thasard, 

Przyszła kolej na rzeczoznawców sądowych. 
Z długiego orzeczenia, które odczytał rzeczozna- 
wea Conrtois, wynska, że Stejnhel) i pani Japy 
zostali uduszeul. Na pytana przewodniczą- 


cego, czy jedna osoba popełniła zbrodnię, czy 
kilka osób, odpowiada Courtois: „Kilka osób“. 
Rzeczoznawca Ogler, który badał wnętrzności o- 
far, nie znałazł w nich śladów ani nar- 
kotyków, ani trucizny. Rzeczoznawca dr. 
Balthazard podnosi, ża na zwłokach ofar nie by- 
ło śladów walki. Tampon z waty, który miał się 
znajdować w ustach Steinleliowej, nie nosił ża- 
dnych śladów śliny, Na pytanie przewodnicząca- 
go, czy pewny jest, że to był tampon z ust Stein- 
heilowej, odpowiada dr. Balthazard, że zbadał 
wate, którą mu wladza wręczyła. — Wreszcie 
podniósł, że Steinheil został uduszony zewnętrzną 
siłą, pani Japy wewnętrzną. Co do siły fizycznej 
pani Steinheil oświadczył dr. Balthazard, że ma 
ona siłę mieśniawą dość znaczną. 

Podczas zeznań Bnissona, narzeczonego córki 
Stenheilów, zeznań obojętnych dla sprawy, pami 
Steinheilowa placza gwałtownie. — Swiadek Bur- 
lingham ełożył równie obojętne zeznania, a de- 
tektyw Bouce oświadczył, źe Steinheilowa w do- 
brej wierze obwiniła Burlinghama o popełnianie 
zbrodni. Bouce dodaje z własnej inicyatywy, że 
nie włerzy w winę Słteinhetlowej, do której ma 
zupełne zaufanie. 

Steinheilowa była wczoraj bardzo preygnębio- 
na. Widoczną jest u niej obawa zadądzenia, cho- 
cdaż między pnblicznością słychać głosy, Że za- 
sądzenie jej jest bardzo nieprawdopodobne, do- 
tąd bowiem nie ma dowodów pewnych dla 
stwierdzenia jej udziału w morderatwie jej męża 
i matki, 

Wczoraj przesłuchano jubilera Steinheilowaj, 
Salvy, który za podrednietwem Steinheiłowej zaj- 
mował się uwainianiem osób obowiązanych do 
służby wojskowej od tejże służby. — Sulvy opo- 
wiada, że atrzymał od Steinhellowej dnia 12 czer- 
wca różne kodztowności do zmiany oprawy, Za- 
znania tego świadka były dla Hteinheilowej bar- 
dzo przykre; zaczęła ona płakać I wołała: „Pano- 
wie male nie chcecie rozumieć. Sprawa przecież 
jest tak jasna“. 


Rozwody na Węgrzech, 


Nierozerwalność związków małżeńskich, za- 
wartych w kościele katolickim, zmusza niejedno- 
krotnie ludzi, którym udało się uzyskać t. zw. 
separacyę sądową do pozostawania w ciekawej 
i wcale nieszczególnej pozycyi. Małżonkowie bo- 
wiem nie żyją ze subą, nie mogą jednak zawie- 
rać po raz drugi ślubów. Tacy szukają najczę- 
ściej możności rozwiązania swego dawnego mal- 
Żeństwa poza granicami Austryi lub Royi. 

Bliskość Węgier sprawia, że wielu nie udaje 
się do Francyi lub Szwajcaryi, lecz właśnie do 
tego sąsiedniego kruju, gdzia przy pewnych ofia- 
rach jest możliwe unieważnienie zupełne ślubów. 
małżeńskich i zawarcie drugich. 

Nie wdaiąc się w żadne rozumowania ze stu- 
nowiska syołecznego lub wyznaniowego, mam ga- 


Crego oheczz, Nijak? Tu jew.. Chelniem po: 
wiedrieć; miau Lùsyno — poprawił sią Fit 
skinąwezy na Fits, wyprowadziłe go, 

— Ach, Fitko, tylo oranuwania ? Cók cię skłania 
do tago? 

Chłopine potrząsnął glową | z całą powagą rzekli 

— Cdt chowa! Robotnik od p, Flotoania mógł mi 


— Tem teptej; 


Tego właśnie pragnę jak naj. 


Lacynka, | gorgowj. 


Może Lucynka więcej była wzrnazoną tem pokor. 
nam przywiązaniem chłopca, niż chciała mu to okazać, 
tamhardziej, ża nie była to odpowiednia pora na pró» 
gne słowa, więc taż przerwała rozmowę anerglcznia: 

— A piech tam, mów sobie, jak cl sig podoba, 


być tuwarzysuem | równym, alè pukidaka, córka Ingy. | Ta teraz ehcdai o to, aby działań, nie mówić, 


niera Darel, tù woale mie to samo, 
— To smatzy, że jua nlẹ jestam dla ciebie towa- 
rzyntką, preyjauólką ? 
— Alek owanw, mea! — zaprzeczył żywo 
Ja dalbym alg dla paulenki purąbać w Kawałki, tylka 
niewłaściwioby było mówić paulente: ty, 
Naprótno dziewczynka uallowała przekować swego 
przyjaciala, ża serdeczna poafiluść, w 


wdecydował | 

— Nie, sie, W misyj nantzyłea się „nizanowa- 
nia*. Tembardziej, ża panienka jest uzrytulnjeza oð- 
mnie, mqdrsejsza,.. Praocie zawsze paniazka rozkazuje, 
n ja alncham, Wig: tut mamae będzie, jaddi molo pa- 
mleaka będzie nazywsła Fit, a ja panienkę wise, 

— Alet mój biedaka kochny! To tak będrie wy- 
zlądału, jskhyń był mulm ałutącym, 


u od 
dziecka, ejo ubliża jej zupełnie. Aa my fck | ka 


— Będę działał, misa, rozkazoj | 

Nachyliłn sig do azmego ucha ohłcpoa i mówiła 
tak cicho, jakby sig obawiała, żeby jaki świadek nia- 
widzialny czegoś sig nia dowiedzial ; 

— Czyá słyszał, 00 mówił kapitan o kanonletce 
syamaskiej ? 
— Słyszałam. 
— I cóżeń abia myślał ? 
— Że może kapitun ma racyę, chociaż zdaje wię, 
pan Darel nie bardzo z nim ulg zgadza, 
Na to Lucynka szapnęja : 
— Ojciec mój musi wylądować, aby zbliżyć wig do 
Lizzie, nie ma pie innego do wybork.., 

— A zresztą — dodsła clzei jeszcza — jeżeli 
Wilm Odorp nwięzi mego ojca, będzie wówczaa czuł 
się bezpiecznym i tem łatwiej bydzie można go podejść, 


Ciąg: dalszy nastąpi. 


Rok założenia 1804. Á Najwyższe odznaczenia w Paryżn i Karlsbadzie w r. 1909. po =] Rok założenia 1804. 


AZ E L 


| uu. MAGGETN 1 PRACOWNIA FUTER 
BOUEFAL, Kraków, 


Największy wybór ostatnich modeli żakietów futrzan: 


skiej, od uajiańszej do najdroższej dla pań I panów. uw 


Plac Maryacki 1.9 


ych i kolij damskich oraz wszelkiej konfekcyi kuśnier= 
Wzory na żądanie darmo i opłatnie. 


miar zaznajomić czytelników pobieżnie z tem, jak 


| wygląda cywilny proceder rozwodowy na Wę- 
grzech, a to w celu wyjaśnienia tej fantastycznie 
częstokroć przedstawianej sprawy. 4 
Otóż zasadniczo ustawodawstwo węgierskie 
zgadza się na zupełny rozwód mniej więcej 
pod tymi samymi warunkami co anstryackie lub 
rosyjskie na seperacyę — jedynie sprawa 
zmiany religii nie gra tu żadnej roli. Sąd wyma- 
ga przeto, aby udowodniono, że istotnie za- 
l Bzedł wypadek złamania wiary małżeńskiej, gło- 
śliwego opuszczenia, kary kryminalnej, zaniedby- 
wania obowiązków małżenskich, memożności u- 
| trzymania domu, brutalnego postępowania Itd. 
Jednakże, zanim strona wuiesie skargę do sẹ 
du, musi wykazać się, że ma prawo obywatelstwa 
i węgierskiego. I w tem właśnie leży główna tru- 
d dność, aby bowiem uzyskać obywatelstwo, trzeba: 
| albo mieszkać na Węgrzech i płacić przynajmniej 
przez pięć lat stały podatek dochodowy, albo za- 
kupić jakąś nieruchomość preynajmniej za 4.000 
koron i być adoptowanym przez starszego o lat 


| szesnaście obywatela węgierskiego. Naturalnie trwa 

| ta pierwsza akcya najmniej pół roku i wymaga 
obecności interesowanego bodaj przez ceas jakiś 
na Węgrzech. 


Dopiero po otrzymaniu przynależności do je- 
fnej z gmin węgierskich 1 złożeniu przysięgi oby- 
watelskiej, można wystąpić ze skargą w sądzie 
powiatowym, skąd sprawa idzie w każdym wypad- 
kn do zatwierdzenia w instancyi drugiej, a wre- 
szcie w kuryi królewskiej. Trwa to znowu przy- 
najmniej rok, o ile nie robi trudności postawiony 
z urzędu „obrońca związkn małżeńskiego". 

Najczęściej ze wszystkich przytoczonych powo- 
dów do rozwodu podaja się w skardze „złośliwe 
opnszczenie*, gdyż unika się w ten sposób wy- 
włóczenia przez sąd różnych drastycznych ezeze- 

f gółów życiowych, a zarazem upraszcza się poste- 
powanie dowodowe przez to, ża w takim wypadku 
nie zachodzi potrzeba przesłuchiwania świadków. 
Wystarcza, jeżeli na wysnaczonej rozprawie stawi 
się strona skarżąca, a oskarżona nie przybędzie, 
mimo wezwania. Wtedy niestawienia się sąd uwa- 
ža za najlepszy dowód „złośliwego opuszczenia” 
i wydaje żądany wyrok. Znam jednak zdarzenie, 
które wykazało, iż wzmiankowany powód do nnie- 

; ważnienia małżeństwa nie zawsze jest praktyczny. 

Mianowicie były małżonek pewnej pani, pragnącej 

otrzymać rozwód w Budapeszcie, chciał się konie- 
cznia zemicić na swej pałowiey 1 z najztmniejszą 
krwią ejawił się przed sądem, gdzie oświadczył, 
że niema wcale zamiaru zrywania z żoną, To po- 
psuło wszystko I adwokat skarżącej masiał sobie 
łamać głowę nad wynalezieniem nowego powcda. 

Najczęściej po przeprowadzeniu procesu roz- 
wodowego i uzyskaniu ostatecznego wyroku, 080- 
ba omwobodzona przez prawo państwowe, chce 
wejść w ponowne zwiąrki małżeńskie, eo znów 
wymaga zwłoki dzlesięciomiesięcznej, która je- 
dnak może być zrednkowana za pozwoleniem mi- 
nisterynm spraw wewnętrznych na cztery tylko 
miesiące. Również zapowiedzi, zamiast przepiga- 
nych dni trzydziestu, trwają zazwyczaj za dy- 
spenaą ministeryam tylko osiem dni, 

Reasumując przeto wszystko, widzimy, że aby 
otrzymać rozwód na Węgrzech, trzeba mieć po 
pierwsze obywatelstwo węgierskie, po drugie wa: 
żny powód do unieważnienia małżeństwa, 8 wre- 
szele trzeba ofiarować na ta przynajmniej 4.000 
koron, potrzebnych na opłacenie kosztów adwo- 
knckich. 

Dotychczas liczba osób z Cesarstwa, Królestwa 
i Galicyi, szukających na Węgrzech rozwodu, wa- 
hała się między 160 a 200 na rok; teraz, pó zna- 
nem orzeczeniu najwyższego trybunału w Wie- 
dniu, podniesie się ona bezwarunkowo, trybunał 
sawyrokował bowiem, iż małżeństwa, zawarte na 
Węgrzech pomiędzy osobami, które przyjęły oby- 
watelstwo węgierskie, są ważna również w Au- 
stryi. Dotychczas było inaczej i władze austrya- 
ckie mie chciały uznać ślubów węgierskich za rő- 
wnorzędne z austrynckiemi, uważając przytem 
wstępowania w związki małżeńskie po otrzyma- 
nym na Węgrzech rozwodzie, za pewnego rodza- 
ju karygodne obejście prawa. 

Czeslaw Zukaszkiewicz. 


Naokoło sceny i estrady. 


Z teatru miejskiego. W sztnee p. Leona Poło- 
miekiegu pt.: „Ziemia“, której pierwaze przedutawienie 
w nadchodzącą zobotg, grają pp: Slubicka, Jnrazaw- 
ska, Janlczówna, Barwińaka, Nowakowska, Filipków- 
na, Sommowski, Jarszawski, Różycki, Staninławaki, Miel- 
nicki, Koski, Brand, Czechowaki, Szymborski, By- 
dzewiki, Puchalski i Senowski. 

Z teatru ludowego. Jutro „Dom warystów” 
Lanfe'a, komedya obfitnjąca w komiczne nytnacya, pełne 
niezwykłej pomysłowości, Grają pp.: Polański, Turaki, J. 
Rygier, Zielińska, Kolman, Grabowska itd, W przy- 
gotowaniu arcywaaoły wodewil ze śplewamli 1 tańcami 
pt.: „Bledna dziewczyna”, 

Z Instytutu muzycznego. Pierwszy wieczór kame- 
ralny, poświęcony twórczości 6. p. Noskowskiego, odbę- 


Gimnastyka lecznicza ortopedyczna 
odzgodz. 9—1 i od 4—6. 


dzie zię 22 b. m. Obok kwartetu fortopianowego wyko- 
nane zostaną pieśni molowe ì chóralna zmarłego kom- 
pozytora. Program, którego szczegóły zontaną później 
ogłowzane, wykonają siły nauczycielskie Tnstytntn ze 
wapółudziałem Chóru akademickiego. "Wieczór poprzedzi 
odczyt o é. p. Noskowakim. — Zaproszenia na wieczory 
kameralna wydaja kaneelarya Tnatytnta w godzinach ad 


mig. Tamże nahywać można hllety watępu i bilety aba- 
namentowa. — Zeazłoroczne hilety abonamentowa zacho- 
wują ważność jeszcze na dwa wieczory. 

king dobrą widocznie po nobla zostawił pamięć, jak 
skoro w tym nezonia koncertów i postek, zdołał li- 
cznlejazą przywablé publiczność. Prześliczny ton arty- 
sty 1 wiele nadzwyczaj amaku, to główna zalaty — 


ją. Sonata Rachmaninowa, to dzieło, poniadające wiela 
prawdziwie pięknych uatępów, ala ma tę szczególną 


tyle uaatrój, jak dyspozycya Jednontajna, przechodząca * 


jem“ i wiele innych. Początek o godzinie 7 80 wie- 


Dr, Merz. 


BAZAR KRAJOWY Peleryny zakopańskie, 


Kraków, 


słowa do slowa, przyszło wraszcia do hitki ; Byllca hu- 
kny? Szezakowakiago kilka razy pięścią w łeb, ca wi- 
dząc żona Szezakawakiego, Jadwign, chwyciła kamień 
i uderzyła nim Byllcę w bok, Bylica, który właśnie 
okładał Szezakowskiego Żelaznemi obeęgami po głowie, 
wściekły, że dostał kamieniem, chwycił ten kamień i 
nim zaczął Szezakowakiego bić po głowie, aż mu się 
z rany krew puściła | aż padł nieprzytomny na ziemię, 
Przewieziono go do szpitala św. Łazarza w Krakowie, 
gdzie Szczakowaki w 9 dni po wypadka, 17-go lipea, 
zmarł, Sekcya wykszała, że zmarł skutkiem zapalenia 
opon mózgowych, spowodowanych rozbiciem głowy ad 
uderzeń obeggami i kamieniem, 

I tak Bylica, człowiek o nieposzlakowanej dotąd 
prawości, stanął dziś z piętnem zabójsy na czole przed 
sądem, Do winy się przyznaje. Rozprawle przawodniczy 
radca Jasiewicz, oskarża prok, dr Wajda. 

Wyrok zapadnie około godz. 6 wieczorem. 


Hyena emigracyjna przed sądem. 

Przed kilka dniami donosiliśmy o ującin w Krako- 
wie niejakiego Abrahama Kellera, jednega z najczya= 
niejszych naganiaczy emigracyjnych. Dzisiaj odbyła sią 
przed aądem pow, karnym przed radcą Pelzem rozpra- 
wa przeciw Kellerowi, askarżonamu tylko o przekro- 
czenie $ 1 ustawy o wychodztwie, a mianowiela a po- 
średnictwa w emigracył bez koncesyi, Oskarżonega bro- 
nił adw. dr Seinfeld. 

Keller Wómaczył mig, że on alg wcale nagonką nia 
trndnił, gdyż robił to niejaki Kogalmujer w Ustczy- 
kach, a Keiler miał się tylko bezlnterasownie zajma- 
wać wychodźeami. Po świetnej przemowie dra Selnfal- 
da sąd wydal wyrok, uwalnisjący Kellera od winy 
i kary. 
z 


Go słychać w miościa? 


Panorama | Rondel. Krak. korespondent „Kar, 
Warez.“ mosznie pinze w tej aprawie: 

„Przed niewielu dniami przyjechał do Krakowa p. 

Jan Styka, artynta"mnłarz z Paryża, z nynem, również 
malorzem i propaguje tataj projekt urządzenia panora. 
my Grnnwaldzkiej na przyszłoroczne obchody, Myśl 
mma w zawadzie nie byłaby zła i sukces panoramy 
mógłby być znaczny, zarówno co do wrażenia na lis 
czne pielgrzymki z prowincyi, przybywające do Kra- 
kowa, jak pod względem finansowym. Poprzednie przed. 
algbioratwa panoramowe, tworzone przez p. Stykę, mia- | 
ly zawsze powodzenie, jak „Racławice“, „Golgota“ i 
inne, panoramie zań nie można odmówić pewnego po- 
pularyzatorakiego znaczenia, Al) p. Styka proponnja, 
aby panoramg mmieścić w Rondln Bramy Floryań- 
skiej, Jent to pod wielo względami jedyny w Europie 
zabytek budownictwo fortecznego, (podobny „Rondel“ 
posiada tylko jeszcze Rothenburg nad rzeką Tanber 
w Niemozech | kika miast we Feancyi przyp. Rad.) 
pochodzi z końca wieku XV, zachowany jest znakomi- 
cle i łączą mg z nim najpoważniejsza wapomnienin. 
W Randla tym, zwanym także burbakanem, wręczana 
królom, przybywającym do minata, chleb | sól, razem 
z klnezsmi ad bram, tędy również mgły od áw. Flo- 
ryana na Wawel kondukty żałobne ze zwłokami kró: 
lów i t. d 

To, że Rondel ma przypadkowo kaztałt, nidający s 
sig na pauoramą, nia może być żadnym argnmentem 
wobec wagi zabytku, To też opinia konterwatorska 
sprzeciwia się stanowczo przeciw używaniu go do ce: 
lów, która z nim mie nie mają wspólnego, zwłaszcza, 
że nie ohenzłoby sig bez adaptacyi i przeróbek, nia u- | 
niknęłoby aig dachu szklanego L innych akeesoryów. 

Wkońcu zaś idzie tylko o ta kilkanaście tysięcy ko- I 
ron na wystawienia nowego budynku, który móglhy slg 

znaleźć na przykład nu Błoniach, gdzia miałby 1 
dość miejeca, Dyrektor Muzeum Narodowego, dr Ko- | 


Z SALISSĄDOWEI. 

O rum, słoninę | papierasy. Rozprawa przeciw 
Janowi Wąsowi z Bleriadek, cakarżonemu a zbrodnią 
kradzieży, dokonaną w sposób, opisany przez nau wa 
wczorajszym numerze, skończyła się wczoraj o godz, 7 
wieczór. Wg przyznał aig do kradzieży słoniay i pa 
płerorów, zaprzeczał jednak, jakoby chłopakom zrabo- 
wał flnizkę rnmu. Na podatawia werdyktu przysięgłych 
trybunał skazał Wara na trzy miesiące ciężkiego wig- 
zienia, 

Chrzanowskie dobrane małżeństwa. 

Przed trybunałem przysięgłych pod przew. radcy 
Jamiewicza zasiadło dzińiaj no łaie oskarżonych mał- 
żefntwo, złączone nie tylko węzłami serca, ale i wę: 
złami rąk, mających nieprzezwyciężony pociąg do eu: 
dzej włammości, Oskarżony, człowiek względnie młody, 
ha liezący zaledwie lat 33, z zawodu niby uzewa, Kon- 
atanty Wrześniowaki, znany jest w Chrzanowie z te- 
go, że lubi wszystko, oprócz pracy, co mu przyznaje i 
potwierdza urząd gminny chrzanowski, Jego żona, Fran- 
ciezka, ma lat 25, pochodzi z Bytomia; przyszła na 
rozprawą z niemowlęciem na rękn i z przewiązaną 
chustką głową. I mąż i łona odpowiadają za zbrodalę 
kradzieży, cw prawda, nawet nie ndanej. 

Dnia 7 lipes b. r. postanowił Wrześniowski okraść 
obrzanowski komercyalny Zakład kredytowy. Włamy- 
wać wię jednak nie chciał, hojąc aig, Że może nie po- 
dola, przybrał wige soble do pomocy uwojego ncznla, 
nia w szewatwie, ala w złodziejskim zawodzie, Włady- 
mawa Pniaczka, oraz żonę i córkę Lmdwiką i aplano- 
wał kradzież uprytnie i z wyrafinowaniem. Posłał pa 
poludniu Pninczka do dyrektora Zakładu i kazał go 
poprosić o klucz od biur, podając, że jego matka choe 
wieczorem wymyć w biurach podłogą. Służąca dyrekto- 
ra, Chaja Reiffer, nie przeczuwając nie złego, dała 
Pniaczkowi klnez. 

Około północy cała rodzina wraz z owym 1i-le- 
tnim Pniaczkiom udała się na złodziejską wyprawę. 
Wrzeńniowska atangła przed Zakładem na atraży, Wrze- 
śniowski zaś z dziećmi otworzył drzwi do binr i wszedł 
do lokalu kazowego. Tam wyjął z wiszącej zarzntki 
kuiążeczkę komorce. Zakładu kredytowego W Qhrzano: 
wie na 1793 kor. na imig Reichla Felgi. Ale kulą 
žeczka mn nie wystarczyła. Znalazł w zarzntca papie: 
rośnieg i kilka tutek do papieronów, więć je zabrał. 
W kącie stała Żelazna kasa, a w niej znajdowało sig 
parę tysiący koron. To był właściwy cel złodziejskiej 
wyprawy. Cóż, kiedy Wrzeńnłowski uie miał odpowie: 
dnich ntrzędzi| Miał pilnik, zaczął coś koło kary maj- 
atrować, ale „żelaznych wrót Żelszna moc“ — jak 
mówi poeta. Widząc bezowacność swoich mniłowań, po- 
azed? da domu po lepsze narzędzia. 

Tymezamem policyant Gandyn zauważył, 20 w Za- 
kadzie sią dwieci, Zabral więc utróżów noenych Poto- 
ckiego i Kuca, i poazed? zbadać, co sig tam dziaje, 
Wrześniowika, spostrzegłazy idących, noiekła do męża 
do domu, a ten, cznjąc piamo noem, w tej chwili wię 
spać położył, a skradzione rzeczy schowa? do pleca, 
Ża w zakładzie zostały dzieci, którym zakazał otwla- 
rać drzwi innym, tylka jamn, o tem nawet zapomniał. 
Dzieci zań usłucbały i na żądanie policyanta rzeczywi- 
ście drzwi ule otworzyły, tsk, že je musiano wy: 
walić. W Zakładzie znaleziono dzieci — TLndwikę 
Wrześniawaką i Pniaczka, 

Dula 20 lipca zaś włamał się Wrześniowski z 
Pulaczkiem do sklepu Guttera, ale slg niezbyt obławił, 
ba znalazł tylka trochą wiktnałów, a w kasie nie by: 
ło tylko 8 hslerzy, 16 fanigów i A kopiajki. No — 
włamania to nie była warte. 

Rozpiawie przewodniczy radca Jasiewicz, oskarża 
prok. dr Wajda. Wrześniowaki do winy mig nie po- 
cznwa, powiada, ża wesła nia był w owym Zakładzie 
kredytowym. 

Przew.: Dzieci przecież nie kłamały. Zresztą, 
pan już był karany za kradzież X razy, fwiadactwo 
mrzędn gmionego stwierdza, że pam prowadził życia 
niemoralne... 

Oskarżony: Eb co tam świadectwa gminna! Ja 
nie miałem czasń ani na prowadzenie moralności, ani 
niemoralności, bo jak wyszedłem z ciupy, to żona szła 
1 tak w kółko. 

Zeznania świadków wypadły dla oskarżonego nie- 
korzystnie. 

Na podstawie werdyktu przysięgłych, trybunał wy- 
dał wyrok, skaznjący Wrześniowikiego na 4 lata, 
a Wrześniowską ua 1 rok ciężkiego wiązie: 
nja. 


Śmierć za chodzenie cudzą ścieżką. 

Typowa wiejska sprawa, jedna z tych, jakia zda- 
rzeją mię w każdej wai po kika razy na rok, jeno nie 
zawize prowadzą do katantrofy, jak w wypadkn, który 
dzisiaj przesnnął się przed trykunałam przysięgłych. 

W Śkotnikach żyło dwóch chłopów, Jan Bylica, 
aterazy, ha jaż przenzło 50-letni gorpodarz i Stanisław 
Śaczakowaki. Obaj uąsiadowali ze sobą tak nieazezęśli- 
wia, ża ile razy Szezakowaki chciał jáć krótszą drogą 
do domu, tyla razy mnsiał przechodzić przez ścleżkg i 
przez mostki na gruntach Bylłey. Bylica niechętnie na 
to patrzył, a wrerzele zabronił sqsiadowi chodzania po 
awojej ścleżce. I oto przyczyna zhrodni, która mpowo- 
dowała Śmierć Szezakawakiogo, a Bylieg zaprowadziła 
na ławą oskarżonych. 

Dnia 8 lipca br. Szezakowski szedł znowu ścieżką 
Bylity. Zobaczył to Bylica 1 zaczął go wymyńlać; od 


13—1iod 4—6 za poprzedniem pisemnem zgłoszeniam 


Koncert Hekklnga, wlalonczellsty. Pan Hek- 


które go też zdalaka od wszelkiej wirtnozeryi trzyma- 


wadę, że przez wszystkie cztery części zdaje ię nie 


nieraz w taką zadamę, z której zdeje aig, nie nie jent 
w utanie wyrwać — zadumanego. Utwór ten slyszany 
z estrady robi wrażenia nnżącej monotonii, daleko ko- 
rzystniej przedstawia sig w warunkach, w których mo- 
chaoz jeat więcej do grających zbliżonym. Partya for- 
tepianown jest przytem nie tylko trudną, ala shyt bo- 
gata 1 kryje wlolonezelg wprost zbyteczną abfitańcią 
figur. Panna Dawidsohnówna opracowała rzecz nwoją 
hardza ammiennie i trzymała się z wielką dyskrecyą 
w tonie, 

Po sonacie poszedł wzerog ntworów przeważnie bar- 
dzo ńpiewnych, których wykananie wywołało entnzyszm 
wśród ałnchaczów. 

Polonez Chopina na fortepian i wiolonezalą nie 
mógł nikogo rozentnzyszmowaó, raz dla tego, że kam 
przez aig jest utworem, w którym wiolonczela jest zu- 
pełnie zhyteczną, a powtóre, ża niezliczona moc forte- 
pianowych figorek, szczególnie ku końcowi, przestaje 
wpront zajmować. Tempo przytom użyte wczoraj by- 
ło tak szybkie, a odcienia dynamiczna tak pra- 
wle żadne, że polonez nie był granym, ala poprostn 
zmytym. 

Artysta po wyćzerpanym programie zmnazonym był 
do licznych dodatków. 

Panna Dawidsohnówna nkompaniowała bardzo do- 
brze i wykonała parę solowych utworów. Poraj. 

B2 koncert „Lutni“ odbędzie aig we czwartek 
dnia 11 b. m. w ael! Starego Teatra, W koncercie 
wezmą udział: p. Lina Sieradzka zo Lwowa, p. Wik- 
torya Miller-Ohorcszewska z Moskwy, p. kay elmiatrz 
J. N. Hock, orkiestra 18 p. p. oraz chór „Lutni“ pod 
kierunkiem dyr. Adolfa Staibolta. W programie: No- 
akowskiego „Ojczyzna* symfonia, „Kantata rycerska", 
„Pozdrowienie Tatr“, „Krakowiak! | „Pieśni Filara- 
tów"; Chopina „Scherzo H-mol* i „Kołysnnka”; Ozaj- 
kowskiego „Romana“; Karłowicza „Skąd  pierwaze 
gwiazdy“; Masieneta „Arya“ z opery „Warter"; 
Brahmsa „Lzy“; Van der Stuchem „Tęsknota za kra- 


czorem. 

Koncert ku czol lullusza Sławaeklago w Pod- 
góran odbędzie się w sobotą dnia 13 bm. w usli pod- 
górskiego „Sokola“, W koncercie wezmą ndział: prof, 
uniwsruytetn dr Tadensz Grabowski, dyr, teatru Indo- 
wego Fdmnnd Rygier, śpiewnezka Wanda Konopińska, 
skrzypek Kłonińeki, tenor Piotr Kowal, pianista Łątka, 
wlolonczeliata Rzeszowski i Chór akademicki, Koncert 
urządza podgórska Czytelnia akademicka. — Początek 
o godz. 7 wieczór. 

Nowe nuty. Nakładem kalęgarmi $. A. Krzyża- 
nowskiego w Krakowie pojawiły aig dwa utwory na 
fortepian włoskiego kompozytora (Jakto! Binżąca do- 
tąd wiernie polskiej twórczości firma, wydaje obce pra- 
ta? Przyp. Red) p. Józefa Napoli, prof. konasrwa- 
torynm w Mcdyolanie. Oba utwory zaleca piękna fak- 
tura, zgrabny układ oraz melodyjność. Niawyrokia wy- 
magania techniczne, jakia atawia p. Napoli wykonaw= 
com, nezynią niewątpliwie kampozycyć te popnlarneri 
wńród llcznej rzerzy naszych planiatów, tem więcej że 
santor jest synem narodu dla nau tak wysoce aympaty- 
cznego i w hlstoryi rozwoju naszej mnuzykl poważne 
zajmującego miejsce. Stab, 

Rapertuar teatru miejsklegn : 

Sroda: „Jndyta“. 

Cawartak: „Lady Frederick“. 

i „Osiołkowi w żłoby dano“, 

: „Ziemia“. 

Niedziela pop.: „Z tamtego brzegu”. 

Niedsiała wiecz.: „Ziemia”. 
Repertuar teatru ludowego : 

Środa: „Posłaniec 6466*. 

Czwartek: „Dom waryatów". 

Piątak: „Sztygar”. 

Sobota: „Biedna dziewczyna”, 

Niedsiela pop.: „Honnala”, 

Niedziela wiecz.: „Biedna dziewczyna", 


pera, który zarządza Rondlem i jest konierwatorem, 
zautrzegł wig też publicznie | bez ogródek przeciw spo- 
żytkowania zabytku na panoramę i zdaje aig, że tan 
niezbyt fortonny pomysł upadnie, ca panoramie zresztą 
w niczem nie przeszkodzi, gdyż p. Styka twierdzi, iż 
będzia nader zyskowna i proponuje nawet, jak ałychać, 
Radzie miasta, aby nabyła ją, jaka źródła dochodn*. 

Nowy hotel w Krakawia. W Tzbla handlowej ad. 
była sig wczoraj konferencya w sprawie budowy hote. 
la w Krakowle, odpowiadającego wymogom 1 zwiękazo- 
nemu zmacznie w ontatnich czasach rachowi turysty" 
cznemu. Brak takiego hoteln duje ulg w Krakowie do- 
trliwie odczuwać. Obradom przewodniczył ekac. hr. 
Antoni Wodzieki, który zagaił konferancyę. Pon Fe- 
derowicz pormezył w swojej mowie wybór miejsca pod 
hadową taklego hotelo, Wynlenił wigo między innymi 
plac ów, Ducha, narożnik Kleparza i nl. Bauztowej, 
narożnik plaen Matejki, gdzie alg obecnia mieści hotel 
Centralny | wreszele pałac Krzyaztofory 1 Spiaki. Pod 
względem finansowym omówił projekt dr Seinfeld, W 
dysknsył zablerali głoa pp.: wiceprezydent Szaraki, rad- 
cy Judkiewicz i Poroń, prezen Izby handl, Dattner, 
dyr. Karłowski i inni. Sądząc z dyskunyi, przeważała 
myśl zbudowania zapółole nowego hoteln i utworzenia 
w tym celu akcyjnego towarzystwa. Wybór miejsca i 
przedłożenie ogólnego plann powierzona komitetowi, w i 
uklad którego weszli: ekse. Wodzicki, L. Zeleński, dyr. 
Karłowaki, dr T, Starzawaki i pos, Federowicz, Komi- 
tetowi przysluguje prawo kaaptacy!, 


Nallepezs mydła udelikatniająaa skórę, 
x zapablegające opalaniu I wypryskom są 


Hygleniczna Mydła przetłuszczone 
wyrobu M. Malinowskiego. 
11 odmian zapachów kwiatowych, mydło 
ogórkowe. Wystrzegać się uleudolnynh 
aaśladawalntw! 


minki miami wywi | m o O ROS Sa! e a T 
Gimnastyka hygieniczna ew Mechanoleczniczy Zakład Zanderowski: 


LECZNICA ortopedyczno - chirurgiczna es 
| ulica Zyblikiewicza 1. 9, — Telefon 496 


Loczy się garby, skrzywienia kręgosłupa, choroby 
stawów i kości, stopy płaskie i t. d. 
Dr. Staszewski. Dr. Wachtel. 


Serdaki na futrze, 


w wisikim wyborze, 
o najpiękniejszych 
wzorach. 
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Rynek 20 —— $erdaki i yuáki sukienne, Rilimy 


Dyslakacye, w załodza krakowskiej. Jak sly- 
chań, z wiosną 1910 nastąpią nartępujące dyalokacye 
wojskowe: 93 pułk piechoty, który od r. 1883 atoi 
w Ołomuńen, przeniemiony będzie do Krakowa; ró- 

 waocześnia od 17 lat w Krakowla konaystający 12 
pułk dragonów zmieni załogę z 10 pułkiem dragonów 
w Ołomuńcu, zaś polk nłanów Nr. 3 w Wiedału za- 
utąriony zostanie przez pułk dragonów Nr, 3, któ- 
ry po l2latnim pobycie w Krakowie wraca do 
Wiednia, 

Z Tow. pielęgnowania nauk społecznych. Wa 
Środą dma 3 b. m. dr Józef Polak wygłosił na ponie- 
dzenin Tow. odczyt p. t.: „Sprawa pokojn powsze- 
chnego ze stanowiska aktualnego“. Skreśliwszy w krá- 
tkieh zarysach dzieja propagandy utworzenia wielkiej 
apołeczności narodów kultpralnych z zaatosowaniem ag- 
dów rozjemczych, zamiast gwałtów i klgak wojny, pre- 
legent rozróżnił dwa główna okresy w tej propagandzie ; 
w pierwszym okresia jej dziejów naiłowano zwalczać 
wojnę wyłącznie systemem uczuciowym, wskazując na 
okropności jej, oburzająte naturę ludzką, oraz ua hrak 
sprawiedliwej podatawy wojny, Drugi okres, który 
względnie niedawno się rozpoczął, a najbardziej dopie: 
zo w rokn 1908 ujawnił sią na kongreaie pokoja w 
Londynie, polega na walca nia z samą wojną, ala z jej 
przyczynami, któremi są: zabórinciak narodów. 
Dopóki te nie mataną, dotąd oczywiście sila zbrojna, 
czy to w postaci wojny, czy rewolneyi i terrorn, ustać 
nie mogą. Dlatego też coraz bardziej ujawnia slg w ar- 
ganizacyach pokojowych protest przeciw zaborom i ich 
akntkom | na tem polega coraz większa aktnalizncya 
idei pokoju powszechnego, którą jeat właśnie idea ró- 
wnonprawnienia i związku narodów knltoralnych. Oczy- 
wińcie, że znaczenie aktualne tej sirawy największem 
jeat dla narodów, mogących apodziewać się przywróce- 
nia praw z ustaleniem zasad aprawiedliwości miądzyna- 
rodowej. 

W tej włańnia akeyi współdziała z innemi Towarzy- 
stwami pokoju Polakie Stowarzyszenia przyjaciół pokoju 
w Warszawie, któremu w zuacznej części przypada rola 
informatora i rzeczoznawcy. Nadto współżycie obywatel 
kraju, do różnych narodowości należących, wymaga po- 
rozamienia i stąd też Tow. zajmnje się sprawami ta- 
kiemi, jak litewska i żydowska, znajdując chętną pomoc 
ze atrony przedstawicieli tych narodowości. 

W nader zajmującej dysknsyi nad zasadami powyż- 
azem) i azansami wcielenia jej w Życie społeczeństw 1 
państw współczsanych brali ndział pp. Knmaniecki, 
Krzyżanowaki, Krzetuski i przewodniczący dr Caro. 

Zarząd Czytelni im. J. Klińsklego T. S. L. w Kre- 
kowie (Szpitalna 18) z okazyi 5 letniej rocznicy zało- 
ženia Czytelni urządza obchód z następnjącym progra- 
mem; o godz. 10-tej rano nabożeństwo w kościele 00, 
Kapneynów, po nabożeństwie zebranie w lokala Czytelni, 
zań wieczorem o gadz, wpół do B-mej zabawa taneczna 
w lokalu Polskiego Związku Narodowego (Rynek gł. 
1. 45, Linia A-B). Zaproszenia wydaje aig codziennie 
od godz. wpół do 8—9 wieczorem w lokalu Czytelni. 

Związek ekonomiczny nrzędników, profesorów i 
nanczycteli zakontraktował dla uwych członków kapu- 
ato kiszoną najlepazej jakości, krajową, po eeuie 
11 kor. 70 hal, za 100 kig. Bliżaze warnnki dostawy 
podaje kancelarya Związku (al Jagiellońska 9 I. p.), 
która również wydaja odnośna saygnaty. 

Nlewypłacalność. Stara, od 40 Jat iatniejąca w 
Krakowie firma towarów hławatnych Sanla Eichechau- 
ma ujrzała mig zmaszoną odwołać się do względności 
wierzycieli i zaproponowała 25 procentową poznaądo- 
wa ugodę. Stan bieray firmy ma hyć znaczny, ale wy- 
ackość jego nie jest znana. 

Pożar w mleszkaniu. Odnośnie do notatki, za- 
wmieszczonej 6 bm. w „Nowinach pod powyższym ty- 
tnłem, prosi naa p. Jakób Walczak, woźcy budowni- 
Gtwa miejskiego, że on plerwszy apoatrzegł ogleń w mle- 
azkanin p. Feldmane przy placu Dominikańskim, pierw- 
szy zawezwał straż i rzucił sią na ratnnek, przyczem, 
potknąwazy nią na schodach, dotkliwie sig potlukł, tak, 
że przez jakić czau nie mógl pełnć słażby, 

Dobra kupcowa. W nrza 242 naszego plama za: 
mieściliimy notatką, że niejaka Marya P, sklepikarka 
przy ul. Zwierzynieckiej pobrała od jaklegoś kopea to- 
war i nie zapłaciła, a towaru się pozbyła, za co panią 
P. potiągalęto do odpowiedzialności policyjnej. Jak się 
okazuje, wierzyciel pani Piątkiewiczowej wprowadził 
pollcyę w błąd, gdyż p. Piątkiewiczowa zgodziła się 
2 nim, że apłacl dług w dwóch ratach, 1 littopada i 
1 grndnia i chciala go apłacić oczywiście jak inna dła- 
gi. Tymezaiem wierzyciel narobił niepotrzebnie awan- 
tor, za co odpowie przad sądem. 

Na linii kolejowej Kraków-Oświęcim grasowała 
przez dłużezy czan azajka zawodowych złodziej, którzy 
nią dotkliwie dawali we znaki głównie blednym wyro- 
hnikom, wraczjącym z robót w Prawach do krajn. Po. 
lleya zdołała z biegiem czasu szajkę tg przetrzehić, a 
robota ta udała jej sg do tega utopnia, że wezoraj do- 
atal się do kozy oatatni joż członek wapomnianej azaj- 
ki, znany złodziej Filemon Dworski. Ptaszek to nie 
lada. Czując już na sobia rękę polieyi, jenzeze nie atra- 
eìl nadziei uwolnienia alg i zapytany o nazwisko, o- 
áwiadczy] po niemiecku, że pochodzi z Wiednia. Oka- 
zało się jednak, że Dworski po niemiecku nia umie, za- 
prowadzono go więć na inspekcyę. 

Przy rewizyj znaleziono n niego bardzo pochlebne 
Ńwiadectwo, opiewające na nazwlska Oakara Luhnera, 
funkcyonarynsza amerykańskiej ambasady w Berlinie. 


Ba, ale znaleziono również papier, potwierdzający, że 
ów rzekomy Lohner odsiedział kilkomiealgozną karg wig- 
ziania w Pruaseh zachodnich w Pile. Prawdopodobnie 
Świadectwa Lobnera skradł, podszył się pad to nazwi- 
sko ijako Lohner odpakutował karę więzienną. Zatrzy- 
mano go w aresztach, 

Ostatni parterowy damek w ulicy Karmellekiej, 
własność rodziny Ekierów, nabyty przez pp. Kozisń- 
skich, zostanie zburzony. Roboty koło burzenia już roz- 
poczęto. Pp. Koziańscy zamierzają tu postawić cztero- 
piątrawą kamienicę. 

Tajemniczy trup. Dziajaj około godz, 1 pa pól- 
nocy znalazł pollcyant na rogu ul. áw, Tomuaza ipla- 
eu Szczepańskiego martwa zwłoki jaklegoś młodego, 
najwyżej 30 lat lczącego mężczyzny, Zmwezwana po- 
gotowie atwierdzila, 2a zmarły nia padł ofsrą zabój- 
stwa ani sam sobie życia nie odebrał, ale zmarł praw- 
dopodobnie nagle na udar sercowy. Zwłokl przewiezia- 
no do zakładu medycyny sądowej. Nazwiska zmarłego 
mis zdołano stwierdzić do dzislaj da poładnia. 

Gęstą siać na szumowiny społeczna zarzuciła 
wezaraj policya, nrządzając generalny połów, czyli tak 
zwaną obławą. — Przetrząśnięto zakamarki i zaułki, 
szynki i szyneczki, w których rezydnją indywidng, bo- 
jąca się zazwyczaj światła dzlennego — ale też połów 
był obfity. Pod telegrafom znalazło się w ciągu nocy 
86 okazów, ludzi, których absolutnie za porządnych 
mważać nie można. Wpadła więc w aleei policyjne kil- 
kunastn pijaków i zawodowych pijaczek, złodziei kile- 
szonkowych i mieszkaniowych, włóczęgów i onych nie- 
wisstek, które język ludu nazywa nocnami ómami, — 
Część z nich dzisiaj rana wywędrowało do szpitala, 
część zaś została dla przewietrzenia w zakładzie pod 
telegrafem, a reazta powędrowała do św, Michała na 
dłożazą willegiatnrą. Najmniej robili sobie z przyłapa- 
nia pijacy. Ci byli tak, jak aig to mówi, ścięci, że do 
godz, 10 rano chrapali, jak zabici, nzczęśliwał od nad- 
komisarzn, który musiał jnż o godz. 6 rana być w biu- 
rze wakntek przeładowania aresztów i od urzędników, 
którzy ad godz, 7 rano pracowali w pocie czoła nad 
załatwieniem formelnońci, dotyczących areaztowanych. 
Zdaje się wogóle, ża pad telegrafem lepiej alg mają 
areaztanoi, aniżeli — urzędnicy. 

Także „paskudziarka”, Czytelnicy nasi wiedzą 
Już, że mowem „paskndziarz“ albo „paskadziarka* na- 
zywają zawodowi złodzieja swoich kolegów po fachn, 
kradnących glupstwa, Do tega padlejnzego gatunku 
złodziei należy i Ś0-letola Regina Mohelnik za Świą- 
tnik górnych, Ta juž kradnie, co jej pod ręką wpa- 
dnie, bez względu na wartość akradzionych rzeczy, 
Ot i wczoraj przyszła na nl, Sławkowaką do kamieni- 
cy pod 1. 28 i zastawazy tam w wannie mokrą bieli- 
znę, zabrała ją, nie zważając na to, że nie będzia jej 
miała nawet gdzie wysnazyć, Przytóm zabrała się tak 
niezręcznie do rzeczy, że ją na dobitek przyłapano na 
gorącym nozynkn. Ot — i paskudziarka poszła wpront 
pod telegraf, nie mając nawet czasu na przeglądnięcie 
tego, ca chołała nkraść, 

Tadziu złodziej. Tadziu Wroński ma dopiero 15 
wiosen, ale już od dłużazego czaso zapoznał sig z mu- 
rami pmachn bezpleczeństwa pablicznego, Wcześnie 
bowiem zaczął sig ten malec wprawieć do areytrudne- 
go rzemiosła, jakiem jest wypróżnianie zawartości eu- 
dzych kieszeni I to w tlnmie ludzi, na mlicy. Trzeba 
przyznać, że praktykę adbył doskonale, bo dzisiaj na- 
leży do najlepszych mistrzów dolnierskich. Dfny wi- 
dać w swa zdolności pod tym względem, wyciągnął 
wczoraj w Rynku głównym m wylotn ul. Szawskiej p. 
Emilii Albińskiej ze Zwierzyńca pngilares z ręcznej 
torebki, ale pech chciał, Że ga któryś z przechodniów 
zobaczył i nciekującego przychwycił. Ten mały doli- 
niarz jent jn? nałogowym złodziejem, którego należa- 
łoby co prędzej achować do domn poprawy, gdybyśmy 
taki dom w Krakowie miell, Cierpi ou bowiem wprost 
na kleptomanię. Jast przecie synem bardzo porządnych 
rodziców, a nn złą drogą uprowadziło go chyba zbo- 
czenia umysłowe, 

Zaginiony wieśniak. Tan Małek, liczący Int 58, 
człowiek średniego wzrostu, niwy, z blizną m prawej 
skroni, wydalił wig z domu w Bodzowie jeszcza 25 på- 
żdziornika b. r. i zaglnął, tak, ża do dziś dnia niema 
po nim slada, Ktohy o nim co wiedział, zechce zawia- 
domić żonę zaginionego, Annę Małek w Bodzowie |. 59 
lnb starostwo w Myślenicach. 

Z Pogotawle ratunkowego. Wczoraj wieczorem 
opatrzyło Pogotowie Maurycego Krealera, który koło 
kościoła kw. Piotra na przekopie koło robót aafalto- 
wych potknął się 1 poranił sobie ręce. — Z dworca 
kolejowego przewiozła Pogotowie da szpitala fw. Łs- 
zarzą Franciszka Batora z Borowy w pow. mieleckim, 
który przy pracy w Mielon złamał mogg i odniósł Ii- 
ezne kontnzye. 

„Stosunki w żeńskiej szkale wydzlaławej w Pod- 
qórzu. Od grona poważnych obywateli podgórskich o- 
trzymnjemy następujący list: „Zwracamy się do Szen, 
Redakcyi z prośłą a pornazenie uprawy, domagającej 
sią jak najszybizego załatwienia w interesie ogółu. 
W podgórakiej szkole wydziałowej żeńskiej pannją sto- 
sanki, urągające prymitywnym nawet wyraeganiam hy- 
gleny. Knrytarze są zanieczyszczone, w klasach na law- 
kuch i aprzętseh knrz, tak, że naaczycislki zankniami, 
że ulg tak wyrazimy, muszą ten kurz zamiatać. Ja- 
dnak nie jeat to winą dyrakcyi, znanej z niezwykłej 
dbałości o azkołę, jeno winą szparaystemu podgórskiej 
Rady azkolnej okręgowej, która mimo ntgenaów, mimo 


1tarań nie zdohyła aig na to, aby obecnemu teroyano- 
wi dodać pomornika. Że tercyan jeden rady sobie dać 
nie może, to nie dziwnego. Szkoła ms 17 klan, nezg- 
azeza do niej przeszło 1000 nezenie; aby taki gmach 
utrzymać w porządku, zwłaszcza w zlmie, kiedy w aa- 
lach trzeba przecie palić, na to aily jednego człowieka 
nie wystarczą. O ile nam wiadomo, dyrekcya azkoły 
czyniła już oddawna zabiegi, aby w azkole ustanowio- 
no posadę pomocnika tercyana — jednak gableg! ta 
rozbiły aię o upór Rady szkolnej okręgowej. Pornaza- 
my tę sprawą publicznie, aby ją nareszcie raz zala- 
twiona 1 to jak najprędzej. Chodzi ta przecież o 1000 
dziewcząt, która wakutek omzczędnościowaj goapodarki 
Rady szkolnej okręgowej narażona są na nabawlenie 
mig chorób wakutek krakn porządku w azkole,‘ chodzi 
1 o ulły nanezycielskie — jest ich 17 — które prze- 
cież pracą snmlenną i gorliwą zasłażyły sobie chyba 
na to, by mogły tg pracę odbywać w salach porzą- 
dnych, 

Może to publiczne poruszenie uprawy skłoni nare- 
azcie okręgową Radg szkolną do zapobieżenia dalszym 
skargom i położenie kresn obecnym stosunkom przez 
dodanie szkole jednego pomocnika tercysna", Nautępu- 
je 31 padpisów znanych obywateli. 

Zamieszczamy ten liat, w przekonanin, ża Rada 
uzkolva okręgowa weźmie go na uwagą i uwzględni 
Życzenia ojców rodzin, poayłających uwa córki do tej 
szkoły. Na załatwienie tej sprawy już najwyższy czas, 
bo a ile nsm wiadomo, wlecze aig ona już od dwóch 
lat przeszła, 

Z Podgórza. Rewolucyjny Krdlewiak. Kupiec 
Lacha Salomon z Rynkn 1. 8 przyjął na służącego 
Królewiaka, Abrahama Tarnowakiego, którego po parn 
dniach za jakieś przewinienie wydalił. Onegdaj spotkał 
Tarnowski uwego dawnego chlebodaweg i amrowo za- 
bronił mn przyjmować nowego służącego, grożąc: „0- 
bydwa pójdziecia w powietrze, bo ja jestem z Króla- 
stwa an z Gallcyi nauczę!* Przestraszony p. Lacha 
nda? sig na policyg, gdzie pontarano alg, aby wojowni: 
czego Królewiaka uspokoić w aresztach. 

Nieuczciwa służąca. Pietruzka Józefa, słnżąc 
parę dni u p. Feigli Muller, skradła jej azal, chustkę 
i nożyczki, za en wuadzono ją do kozy. 

Napastuje żonę azewa Hołaj Andrzej, Jeatto pi- 
Jaczyna, od którego żona uciekła i nnika go, jak mo- 
rowego powietrza, ale aznły małżonek, gdy mu za- 
braknie na „wzmocnioną*, ndaja sig do żony i awan- 
tnrami stara się zmnsić ją do opłacenia sig. Strorkana 
kobiecina udała się na yolicyę, gdzie jej przyrze- 
czono opiekę i poxkromienie „napastującego małżon: 
ka“, 

Odwdzięczył się, Marcin Duda ma przewrotne au- 
mienia, Za dobra serce odpłaca sig niewdzięcznością, 
Mimo, że handluja obrazami świętymi i obraca sig 
wśród ludzi, ciągle mających do czynienia ze „ówiąto- 
ściami*, zbyt grnboskórną ma jeszcze dnuzę. Okazało 
ajọ to najlepiej w owem niemiłam zdarzeniu, jakie apo- 
tkało p, Annę Kapałową z Lndwinowa. Jako bandlar- 
ka obrazami znała oddawna Dudę, który pońredniezył 
jej czasem w sprzedawaniu, W nocy z 9 na 10 hm, 
mżyczyła Dndzie noclegn w uwem mieszkanin, gdyź nie 
miał gdzie sig przytulić, Ala Doda — ot jak Duda — 
akrad? jej za to 65 obrazów, Wartości 20 koron. Zło- 
dzieja posznkuja polcya. 

Znowu junacki Królewiak. Tzrael Griiufeld, pra- 
wadzący wyrób haftów przy nuliey "Twardowskiego, 
przyjął do młużby Szmula Griluberga, pochodzącego 
z Królestwa Polskiego. Po parn tygodniach oddalił go 
jednak. Grilnterę wyjechał do Wiednia, gdzie nie zna- 
lazł pracy, powrócił więe do Podgórza | począł nacho- 
dzić awego dawnego chlebadawcg, Grożąe, że obije 
Griinfelda i zniszczy jego dom, żądał awantnrniczy 
Szmol opłaty 20 koron. Przestraszony pan G, dawał 
mn już 14 koron, ale Grünberg nie chciał przystać. 
Wtedy uda? się Grilnfeld na policyg, która jnnacklego 
żydka aresztowała i oddała do aądn, gdzie stanie oskar- 
łany o zbrodnią wymnazania. 

Z kroniki pijaków. Abrahamer Samuel zgodził na 
nledzielg wyrohnika, Zacharnkiego Józefa, jako wożni- 
eg doróżki miejskiej. — Zachariki zarobione pieniądze 
przapił, wóz wrzucił do rowu, pokaleczył konia i po- 
łumał dyszle, I za to dosta? się do pytła. 

Fellk Brand z Ludwinowa razem ze znanym awan- 
tnrnikiem Marczyńnkim i trzecim jakimś mężczyzną wy- 
bijał w nocy szyby, będąc w stanle nietrzeźwym, w ul. 
Kalwaryjskiej pod |. 70, 40 i 41. Przed policyantem 
paczka „azklarzy* nmknęła, ale dziś poznano Branda 
i aresztowano, 

Dostał się do klatki, z której wyfrunął. Przed 
trzema miesiącami przyprowadzono do nrzędowego po- 
koju ekspozytury policy! w Podgórza na przeprowadze- 
nie śledztwa riejskiego Stanisława Wilka Teete Cze: 
saka, liczącego 22 lat, a przyaresztowanego za kra 
dzież, W czanie badania Czenak nlepoatrzenie zbliżył 
alọ do okna i skoczył z wyackości I, piętra, poczem 
mimo natychmiastowego pońcign znikł bez śladu, jakby 
aig w ziemię zapadł. Dopiero po 3 miewlącach dziś ga 
przychwycono i tak zamknięto, że „ptaszek“ nie wy- 
fennie już z klatki, 

Szczyt Bahlaj Góry zostania ozdobiony wysoką 
atatną N. M, Panny, którą postawi oddział babiogór- 
ski Tow. Tatrzańskiego, cząńcią z włamych funduszów, 
częńcią ze nakładek, Zebrano dotąd 1100 kor. 26 hal. 
Dalsza datki przyjmnje ka. dziekan Niklewicz, 
proboszcz z Zawoi pod Babig Górą. 


Zmarli. Wiktorya Ma tnazewaka, zmarła w Pod- 
górzu, w wieku 70 lat. 

Halina Marynowaka, zmarła w 5 roku życia, 

Herman Szeliga Neymanowuki, b. właściciel 
dóbr, zmarł 8 bm., przeżywszy 82 lat, 

W Paryżu zmarł 7 b. m. Zygmunt Myrton-My- 
clelaki, wybitny portreciatn. 


R O 
Telegramy „Nowin“. 
Sytuacya parlamentarna. 

Wladeń. Na wczorajszej konferencyi prezydyum 
Koła z prezydynm Związku niemiecko-narod. dr 
Głąbiński apelował ponownie do Niemców, by nie 
rozbijali parlamentu i nie dopuścili do rządów 
$ 14. Dr Gląbiński ponownie przedstawił mini- 
malny program prac Izby, mianowicie prowizo- 
ryum budżetowe, kontyngent rekruta i kontyngent 
spirytusu, co wszystko musi być w tym jeszcze 
rokn załatwione. 

Stapiński oświadczył, że w sporze Niem- 
ców z Czechami stot po stronie czeskiej a te 
sympatye czeskie podziela większość Koła i na- 
rodu polskiego. 

P. Sylwester zaznaczył, że Niemcy przeciwni 
są rządom $ 14, ale nie mogą zgodzić się na ży- 
danie Unii, aby wprzód gabinet nastąpił, a potem 
dopiero, aby przystąpiono do rokowań ugo- 
dowych. 

Ogólne usposobienie w kołach posłów jest zu- 
pełnie pesymistyczne — i w możność uruchomie- 
nla Izby paałów stracana wiarę. 

Przesllenia na Węgrzech. 

Wledeń. Prezydent ministrów dr Wekerle (po 
konferencyach z hr. Zichym, a następnie z hr. 
Aerenthalem i drem Bienerthem) udał się na po- 
słuchanie do cesarza. Casarz oświadczył, że wkrót- 
ce poweźmie decyzyę. Przed tą decyzyą jednak pra- 
gnia przyjąć ministrów Andrassego i Kossutha na 
posluchaniu. 

To, eo dr Wekerle przedstawił, nie jest no- 
wością, Idzie o urzeczywiatnienie dawnego proje- 
ktu Andrassego i Wakerlego; mianowicie 
o możność połączenia wszystkich stronnictw, skłon- 
nych do pracy, przeciwko grupie Justha. Warun- 
kami wstępnymi są: 1) porozumienie się z austrya- 
skim reądem o kwestysch wspólnych; 2) gwaran- 
cye, że przynajmniej połowa stronnietwa nłezawi- 
słośct pójdzie za Kossuthem; 3) ustępstwa ko- 
rony ha polu wojskowem. Widoki porozu- 
mienia są — jak dzienniki twierdzą — minimal- 
ne. Rząd anstryacki sprzeciwia się wszystkim pro- 
jektom. 

„Pest. Lloyd* przypuszcza, że przesilenie do- 
piero teraz weszło w stadyum aktualne. 

W partyi konstytucyjnej panuje nsposo- 
bienie pełne nadziei i wielka gotowość do 
walki. Powszechnem jest zapatrywanie, ża obe- 
cny Sejm węgierski nie jest zdolny więcej do Ża- 
dnej pracy i że wkrótce będą musiały nastąpić 
nowe wybory do Sejmu węgierskiego. 

Jak słychać, prezydent Justh na czwartkowem 
posiedzeniu partyi niezawisłości zgłosi wniosek o 
wykluczenie z partyt wszystkich posłów, którzy 
brali udział w bankiecie na cześć Kossutha. Dla 
muie — powiedział Justh — Kossuth prze- 
stał być przywódcą, (W razio gdyby cesarz 
powołał gabinet z partyi konstytucyjnej, Koseutli 
ma eRmiar usunąć się w zacisze Życia prywa- 
tnego). 

Sufrażystki bombardują. 

Landyn. W czasie wczorajszego hankietu, urzą- 
dzonego przez lorda-majora w Guild-hall przyszło 
do burzliwych demonstracyj sufrażystek, Ministrów, 
idących do Guild-hall, powitały zebrane przed pa- 
łacem sufrażystki okrzykami: „Dajcie nam prawo 
głosowania!”, poczem homhardowały pałac kamile- 
niami, rozbijając mnóstwo szyb. 

Wybuch prochowni. 

Genua. Donoszą tn o strasznym wybuchu w 
prochowni w miejscowości Oznro, liczącej 800 mie- 
szkańeów. Większa część miasta leży w gruzach, 
dotąd wydobyto 40 trupów. 


ZE ŚWIATA. 


Tajemnicza zniknięcie. Z Zagrzebia donoszą: 
Powszechiuę nwagę w Zagrzebiu zwróciło nagłe 
zniknięcie tutejszego handlarza drzewem, Iwana 
Defour, który przed dniem 20 z. m. otrzymał za 
Lwowa wiadomość, iż w Galicyi są do sprzedania 
wielkie lasy po niskich cenach. Następnego dnia 
otrzymał telegraficzne wezwanie, aby natychmiast 
przybył do Lwowa z odpowiednią kwotą pienię- 
dzy. Defour wyjechał natychmiast 1 do tego czasu 
niema o nim najmniejszej wiadomości. Jego ojciec 
i żona wyjechali w eztery dni po nim do Lwowa 
i stwierdzili, że Defour mieszkał przez kilka dni 
w jednym z miejscowych hoteli, poczem bez poda- 
nia celu podróży wyjechał. Dotychczasowe sledz- 
two pozostało bez rezultatu. Przypuszczsją, że De- 
fonr padł ofiarą bandytów. 


IGNAGY SOBOLEWSKI 


w Krakowie, przy ul. Grodzkiej 1. 3. 


Magazyn Towarów Bławatnych i gotowej Konfekcyi damskiej, oraz Pracownia sukien pod fachowym zarządem, 


UWAGA: Magazyn w niedzielę i Świętą zamkniety 


Towar doborowy. 


„ Ceny umiarkowane. 
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ZAKŁAD POG::ZEBOWY | 
LEONA GAWLIEA 


w Krakowla 

pl. Maryacki 9, róg Rynku gł. 
Telefonu Nr. 708 

wyszłu drugie wydanie dziła O. Grou 
dow. Jez. p. t 


Przewodnik 


w Podgórza, Rynek 5, 


Frps Konfekeyi Damskiej (wasa pracownia). || 


urządza pogrzeby dla wszystkich stanów i załatwia 
sam wszelkie formalności. Zakład posiada własną 
pracownię trumien. B88 
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PREMIE WYJĄTKOWE 


do wysyłki, a mianowicie otrzyma każdy zamawiający, którego wlecanie trafi na No. 1,400.000, który przyjdzia 
do wysyłki w pierwszej połowie października, jeden znaknmiłv qramafan z 12 najnowszymi kawałkami muzy- 
cznymi wartaśol K. 100'—. 


Ton ua którego przypadnie zlecenia No. 1,425.000, który nadejdzie mniej więcej w połowie listopada, | 
WWE 
NOWO OTWORZONA 


otrzyma | złoty 14 karmtowy zegarek damski podwójnie kryty, I adpawiedał da nilaga modny długi 14 karatowy 
iKawiarnia „Casino“ 


złoty łańcuszek damekl z elagannka przesówka wartośol K. 800 
Naroszcie ten, na którego przypadnie zlecenie No. 1,250.001, który wyjdzie około Świąt w przypuszcze- 
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14 karat, złoty łańcuczek z wislorklam wartości K. 800—, 
k Pulecając się łaskawym weględom P. 1. Publi- 
din rachankowości pańntw. i buchuiteezi ty 


najstaranniej wypróbowana, z ozdo- 
boym echraniaczm, na, lepszej jako 
ści, w najczystazem wykonaniu, z gwa- 
rancyą, że będzie doskovale funkoyo- 
nować, wysyła HANS KONAAD, c. k. 
dostawca tworu, w Brilx Nro 1456 
(Czeohył. 

Rewolwer K 560, 75u, Tercerulet 
(piatolat jednostrzełowy) K 4 —, 2 70. 
Katalcg z 3000 wzorów wysyła ua 
żąda ie darmo i opatuje, Przesyłki 
sa zalivzką, Zadne ryzyko Zmiana 

doswolnia al 0 zwrot pieniędzy. 
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Pracownia przyjmuje zamówienia oraz wszelkie reperacya i uskntacznia = 


takowe nunktualnis po cwna-li umiarkowanych. — Na stłędzie utrzymuje o. k. Kamisyl egzaminacyjnej, Również udzialnu nauki ste- 


nagrali polskiej i niemieckiej, kaligrafii, konwersacył nie- 

mievkdej, korespondsncpi handlowej. 

Dla pań osobne gadziny, Korzystny rezultat zapewniony, Wa- 

runki przystępne, dlu mniej zamożnych zna zne ulgi 

184 MENRKYK GOTTLIEB 

c. k. zaprzysiękony znawca ksjąz bandi, w Sądzia krajo: 
wym i antor. uancz rashuwk. paatwowoj 

w Grakowie, przy ul. dDietlowykiej GB. 


towni tiyicerskiej Karlitakiega pl 
Mmatojki 6. 


1874 


materyały na wierzchy męskie i damskie 2 najpierwazych fabryk franou- | 
skich, angielskich i krajowych. Przyjmuje futra 
chowania przez lata, 
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Stan. wkładek. wa. Książeczki wynosk z dniem 31 października 1909 


K. 101,500.606. 
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